
Sym po zjum na uko we 

„Kom pu te ry za cja i di gi ta li za cja w ar chi wach”.

Olsz tyn, 27–28 paź dzier ni ka 2014 r. 

Wdniach 27–28 paź dzier ni ka 2014 r. na Uni wer sy te cie War miń sko -Ma zur skim
w Olsz ty nie od by ło się spo tka nie po świę co ne „Kom pu te ry za cji i di gi ta li za cji
w ar chi wach”. Sym po zjum po łą czo ne by ło z wrę cze niem Księ gi ju bi le uszo -

wej prof. Boh da no wi Ry szew skie mu z oka zji osiem dzie sią tych uro dzin. By ło to już trze -
cie sym po zjum po świę co ne teo re tycz nym pro ble mom ar chi wi sty ki1. W cza sie je go
trwa nia wy gło szo no dzie więć re fe ra tów po świę co nych sze ro ko ro zu mia nej pro ble ma ty ce
zwią za nej z kom pu te ry za cją i di gi ta li za cją, ja ka za cho dzi obec nie w pol skich ar chi wach.
Dwu dnio we ob ra dy po pro wa dzi li Krzysz tof Na roj czyk z Uni wer sy te tu War miń sko -
-Mazur skie go w Olsz ty nie oraz Pa weł Perzy na z Od dzia łu In sty tu tu Pa mię ci Na ro do wej
w Ło dzi.

Zgro ma dzo nych pre le gen tów oraz uczest ni ków ob rad przy wi ta li An na Że gliń ska
z Uni wer sy te tu War miń sko -Ma zur skie go w Olsz ty nie i Wal de mar Cho rą ży czew ski z Uni -
wer sy te tu Mi ko ła ja Ko per ni ka w To ru niu, któ rzy wspól nie z Ra fa łem Leś kie wi czem z In -
sty tu tu Pa mię ci Na ro do wej otwo rzy li sym po zjum.

Część pierw szą ob rad roz po czął Wła dy sław Stęp niak. Wy gło sił on re fe rat wpro wa -
dza ją cy zgro ma dzo nych w sze ro ko po ję te za gad nie nie cy fry za cji, któ ra obec nie za cho -
dzi w ar chi wach pań stwo wych. Aby spro stać ocze ki wa niom użyt kow ni ków, w ar chi wach
pań stwo wych na stę pu je bar dzo sze ro kie prze war to ścio wa nie (m.in. form i za kre su dzia -
ła nia) w sfe rze me to dy ki ar chi wal nej, któ re go ce lem jest bły ska wicz ne do star cza nie in -
for ma cji. W związ ku z tym po wo ła no czte ry ze spo ły na uko wo -ba daw cze zaj mu ją ce się
przy go to wa niem wskazówek metodycznych i pol skie go stan dar du opi su ma te ria łów ar -
chi wal nych. W. Stęp niak ma świa do mość, że spo łe czeń stwo pol skie jest przy zwy cza jo -
ne do wy szu ki wa nia wszel kich in for ma cji za po śred nic twem sie ci in ter ne to wej
(wy szu ki war ka www.go ogle.com), dla te go ko niecz na jest od po wied nia in dek sa cja ar chi -
wa liów, tak aby użyt kow nik otrzy mał po żą da ne in for ma cje. Wiel ką ro lę w tej pro ble ma -
ty ce od gry wa m.in. Na ro do we Ar chi wum Cy fro we, np. dzię ki udo stęp nia niu swo ich
za so bów w In ter ne cie. Osob ną spra wą jest elek tro nicz ne za rzą dza nie do ku men ta cją w ar -
chi wach pań stwo wych. W. Stęp niak po in for mo wał zgro ma dzo nych, że po le cił znacz ne
przy spie sze nie te go pro ce su w jed nost kach pod le głych na czel ne mu dy rek to ro wi ar chi -
wów pań stwo wych. Pro ble mem sta je się tak że ist nie nie do ku men ta cji pa pie ro wej w urzę -
dach, któ re cał ko wi cie prze szły na elek tro nicz ne za rzą dza nie do ku men ta mi (Bia ły stok),
czę sto bo wiem do NDAP wpły wa ją py ta nia, co ro bić z ta ki mi ma te ria ła mi w świe tle
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1 Pierw sze, zor ga ni zo wa ne przez Za kład Ar chi wi sty ki, Bi blio te ko znaw stwa i In for ma cji Na uko wej
Uni wer sy te tu War miń sko -Ma zur skie go, od by ło się w li sto pa dzie 2012 r. w Olsz ty nie i zo sta ło po świę -
co ne pro ble ma ty ce kształ ce nia w za kre sie ar chi wi sty ki na po zio mie stu diów dok to ranc kich. „Za sa da
struk tu ral na ja ko pod sta wa opi su ar chi wa liów w zin te gro wa nych sys te mach in for ma cji ar chi wal nej” by -
ła te ma tem dru gie go sym po zjum, któ re od by ło się w li sto pa dzie 2013 r. w War sza wie, a zo sta ło zor ga -
ni zo wa ne wspól nie przez Uni wer sy tet War miń sko -Ma zur ski w Olsz ty nie, Uni wer sy tet Mi ko ła ja
Ko per ni ka w To ru niu oraz In sty tut Pa mię ci Na ro do wej.
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istnie nia elek tro nicz ne go za rzą dza nia.
Pre le gent pod kre ślił, że po wszech -
ność za rów no In ter ne tu, jak i wy szu -
ki wa nia w nim in for ma cji sta wia ją
przed ar chi wa mi pań stwo wy mi no we
wy zwa nia, któ re nie rzad ko ro dzą pro -
ble my me to do lo gicz ne i tech nicz ne.

Ko lej ny re fe rat wy gło sił Pa weł
Perzy na, któ ry od niósł się do za gad -
nień ter mi no lo gicz nych wy ni ka ją cych
z kom pu te ry za cji ar chi wów. Pre le gent
zwró cił uwa gę, że kom pu te ry za cja
do pew ne go stop nia wy wra ca, nie za -
wsze słusz nie, tra dy cyj ny spo sób
rozu mie nia pew nych ter mi nów, a ar -
chi wi sty ka nie na dą ża z wpro wa dza -
niem do swo je go słow ni ka wszel kich
po jęć wy ni ka ją cych z sze ro ko ro zu mia -
nej in for ma ty za cji, ja ka ma miej sce
w pol skich ar chi wach. To wszyst ko po -
wo du je, że w ter mi no lo gii ar chi wal -
nej ist nie je cha os, gdyż prze pla ta ją się
w niej po ję cia cha rak te ry stycz ne dla
wielu dziedzin nauki. Wie le ter mi nów zo sta je za mie nio nych na no we, np. hur tow nia da -
nych w za stęp stwie ba zy za wie ra ją cej in wen ta rze ar chi wal ne. My lo ne są tak że po ję cia
kom pu te ry za cji i in for ma ty za cji ar chi wów. P. Perzy na pod kre ślił, że zu peł nie ina czej poj -
mo wa ny jest ter min „ar chi wum” przez in for ma ty ków i ar chi wi stów. W tym du chu ro dzą
się wąt pli wo ści nad po ję cia mi „cy fro we ar chi wum” lub „za sób cy fro wy”, któ re nie za -
wsze są uży wa ne od po wied nio do swo je go wła ści we go zna cze nia. Re fe rent omó wił róż -
ni ce, ja kie po ja wia ją się w in ter pre ta cji wie lu ter mi nów, np.: ba za da nych, do ku ment elek -
tro nicz ny, re po zy to rium cy fro we, i wska zał na – je go zda niem – te naj wła ściw sze. Ko niec
swo ich roz wa żań po świę cił pro ble ma ty ce po ję cia „di gi ta li za cja” i kwe stiom zwią za nym
z je go wy ja śnia niem przez wie lu ba da czy. Nad mie nił, że bez od wo ła nia się do tra dy cji
ar chi wal nej nie moż na pra wi dło wo okre ślić i zde fi nio wać no wych po jęć wkra cza ją cych
do ar chi wi sty ki. Od mien ne po dej ście przy no si tyl ko cha os i nie zro zu mie nie wie lu kwe -
stii ma ją cych za sto so wa nie w pro ce sie kom pu te ry za cji ar chi wów. P. Perzy na jest prze -
ko na ny, że po słu gi wa nie się ter mi no lo gią po win no być pre cy zyj ne, po par te wie dzą in -
ter dy scy pli nar ną, za pew niać od po wied nią ko mu ni ka cję, a tak że być wol ne od wpły wów
ję zy ka po tocz ne go. 

Wal de mar Cho rą ży czew ski swo je wy stą pie nie po świę cił kon cep cjom kom pu te ry za -
cji ar chi wów pol skich. Przy po mniał, że od po cząt ku lat sie dem dzie sią tych pod kie run -
kiem Sta ni sła wa Na wroc kie go dzia łał ze spół In for ma ty ka i Ar chi wa, po wo ła ny przez
Na czel ną Dy rek cję Ar chi wów Pań stwo wych. Funk cjo no wał on, rzecz ja sna, w zu peł nie
in nych wa run kach tech no lo gicz nych niż obec nie. Człon ko wie gru py by li świa do mi bar -
dzo istot nej rze czy, a mia no wi cie, że jej pra ce ma ją być do sto so wa ne do kil ku du żych
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kom pu te rów zlo ka li zo wa nych np. na wyż szych uczel niach. Ów cze śnie nie mo gło być
mo wy o bie żą cym wy ko rzy sta niu przez ar chi wi stów kom pu te rów w pra cy. Za kła da no
je dy nie po wsta nie sys te mu in for ma cji ar chi wal nej umiej sco wio ne go po za ar chi wa mi,
do któ re go moż na by kie ro wać swo je za py ta nia. Re wo lu cja mi kro kom pu te ro wa, któ ra
roz po czę ła się w la tach osiem dzie sią tych XX w., cał ko wi cie zmie ni ła wi zję kom pu te ry -
za cji ar chi wów. Re fe rent wska zał słu cha czom, że pierw szym, któ ry wy ko rzy stał mi kro -
kom pu te ry do za gad nień ar chi wal nych, był Boh dan Ry szew ski. Od 1987 r. kon se kwent nie
two rzył on na UMK w To ru niu ze spół ba daw czy. W. Cho rą ży czew ski za zna czył, że ba -
da nia Ry szew skie go już wcze śniej do pro wa dzi ły do kon klu zji, że ana li za sys te mo wa ar -
chi wum jest wa run kiem ko niecz nym do bu do wy ar chi wal ne go sys te mu in for ma cyj ne go.
Tyl ko ta kie glo bal ne po dej ście oraz brak pod po rząd ko wa nia ar chi wi sty ki in for ma ty ce
da ją gwa ran cję wła ści we go usto sun ko wa nia się do pro ble mu, ja kim jest kom pu te ry za cja
ar chi wów. Pre le gent przy po mniał, że swo je kon cep cje Boh dan Ry szew ski przy bli żał
w cza sie sym po zjów po świę co nych kom pu te ry za cji ar chi wów. W trak cie tych spo tkań
w la tach 1993–1998 omó wio no mo del sys te mu in for ma tycz ne go ar chi wum. W. Cho rą -
ży czew ski pod kre ślił, że aby ana li za sys te mo wa ar chi wum prze bie gła pra wi dło wo, po -
trzeb ne jest po głę bie nie wie dzy ar chi wi stów z za kre su in for ma cji naukowej. Ko lej ną
część swo je go wy stą pie nia re fe rent po świę cił omó wie niu dro gi ar chi wów pań stwo wych
w kie run ku kom pu te ry za cji. Przy to czył za po wie dzi An drze ja Bier na ta z 1994 r. do ty czą -
ce wpro wa dze nia w ar chi wach pań stwo wych ba zy da nych, pier wot nie sta no wią cej spis
ze spo łów (SE ZAM), któ ra mia ła sta no wić tyl ko część więk szej struk tu ry sys te mu in for -
ma tycz ne go ar chi wów. W na stęp nych la tach po ja wia ły się ba zy od zwier cie dla ją ce tra -
dy cyj ne spo so by opra co wy wa nia do ku men ta cji (np. IZA), któ re mo de lo wo od twa rza ły
(i wciąż to czy nią) tra dy cyj ne po mo ce ar chi wal ne. Pre le gent zwró cił uwa gę, że ar chi wa
pań stwo we przez te wszyst kie la ta bar dzo usil nie sta ra ły się wy ko rzy sty wać szan se stwa -
rza ne przez po stęp in for ma tycz ny. Brak jest jed nak szcze gó ło wych prio ry te tów i da le ko -
sięż nej po li ty ki. Do strzec tak że moż na za gu bie nie się w roz ma itych moż li wo ściach
kom pu te ry za cji ar chi wów. W. Cho rą ży czew ski na pierw szym miej scu sta wia bu do wę
zin te gro wa ne go sys te mu in for ma cji ar chi wal nej, a do pie ro na dru gim di gi ta li za cję za so -
bu. Re fe rent jest za nie po ko jo ny tym, że w NDAP ze spo ły ma ją ce za jąć się na ro do wym
stan dar dem opi su ar chi wa liów po wo łu je się już po wpro wa dze niu zin te gro wa ne go sys -
te mu in for ma cji ar chi wal nej ZoSIA.

W ko lej nym re fe ra cie An drzej Bier nat po ru szył pro blem kom pu te ry za cji i di gi ta li za -
cji w ar chi wach pań stwo wych w Pol sce. Pod kre ślił, że ter mi no lo gia ule ga nie ustan nym
prze mia nom, o czym wspo mnie li przed mów cy. Po dzie lał tak że ich zda nie, że in for ma ty -
za cja jest czymś in nym niż kom pu te ry za cja. We dług A. Bier na ta in for ma ty za cja jest ode -
rwa niem się od my śle nia pa pie ro we go, jest na stęp nym eta pem po kom pu te ry za cji,
kro kiem ku peł ne mu wy ko rzy sta niu moż li wo ści, ja kie nio są sys te my in for ma tycz ne w ar -
chi wach. Rów nież je go zda niem pra ce B. Ry szew skie go ma ją fun da men tal ne zna cze nie
w dzie dzi nie sze ro ko po ję tej di gi ta li za cji i kom pu te ry za cji w ar chi wach. Istot ne w tym
te ma cie są kon cep cje, czym ma być kom pu ter w ar chi wum? Re fe rent jest prze ko na ny,
że głów nym osią gnię ciem Ry szew skie go jest wpro wa dze nie po ję cia stan dar du opi su ar -
chi wal ne go. Wcze śniej je dy nie o nim mó wio no, lecz nie po ku szo no się o je go sfor mu ło -
wa nie. Trze ba pa mię tać, że kom pu te ry za cja skła da się z dwóch eta pów: pierw szym z nich
jest etap tech nicz ny (wy po sa że nie w sprzęt), dru gim zaś – wy pra co wa nie me to dy
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gromadze nia da nych i sa mo gro ma dze nie. W opi nii re fe ren ta istot ne zna cze nie dla kom -
pu te ry za cji i di gi ta li za cji ar chi wów ma tak że po wsta nie i roz wój sie ci in ter ne to wej, któ -
ra uła twia ar chi wom za ist nie nie w pro ce sie wy mia ny in for ma cji. A. Bier nat uwa ża, że
mi mo słów kry ty ki pod ad re sem ar chi wów pań stwo wych ma ją one czym się po chwa lić
w kwe stiach kom pu te ry za cji i di gi ta li za cji, a sa me pra ce trze ba kon ty nu ować, że by uła -
twiać użyt kow ni kom ko rzy sta nie z ar chi wa liów. We dług nie go do po zy tyw nych prze ja -
wów in for ma ty za cji ar chi wów pań stwo wych na le ży po wsta nie baz: SE ZAM, IZA oraz
ZoSIA, któ re zo sta ły udo stęp nio ne w In ter ne cie. Na to miast sam pro ces fi zycz nej di gi ta -
li za cji ma te ria łów ar chi wal nych, któ ry ma obec nie miej sce w ar chi wach pań stwo wych,
nie jest do koń ca ta ki pro sty, jak moż na by so bie wy obra zić. A. Bier nat przed sta wił zgro -
ma dzo nym da ne licz bo we od no szą ce się do zdi gi ta li zo wa nych ar chi wa liów, któ re się ga -
ją wie lu mi lio nów ska nów. Ar chi wa pań stwo we, że by uspraw nić ten pro ces, ko rzy sta ją
ze środ ków eu ro pej skich, z uwa gi na jego wy so kie kosz ty. Po nad to NDAP pod ję ła kroki
zmie rza ją ce do di gi ta li za cji ma te ria łów ar chi wal nych dzię ki pro gra mo wi ope ra cyj ne mu
Pol ska Cy fro wa w ra mach pro jek tu Cy fro we Ar chi wa. Efek tem te go ma być wy ko na nie
trzy dzie stu pię ciu mi lio nów ska nów oraz udo stęp nie nie ich w for mie cy fro wej wraz z od -
po wied ni mi na rzę dzia mi uła twia ją cy mi wy szu ki wa nie in for ma cji, a tak że za pew nie nie
za ple cza tech nicz ne go do od po wied nie go prze cho wy wa nia tych ko pii cy fro wych. A. Bier -
nat zda je so bie spra wę, że wie dza i wy ma ga nia po ten cjal nych użyt kow ni ków ar chi wów
są co raz więk sze, acz kol wiek nie wszyst kie da ne kwa li fi ku ją się do udo stęp nie nia w sie -
ci. Z te go też po wo du ist nie je po trze ba wpro wa dze nia kon tro li i re gla men to wa nia do stę -
pu do nie któ rych tre ści. Re fe rent uwa ża, że ar chi wi ści mu szą po go dzić się z co raz
po wszech niej szym udo stęp nia niem za so bów ar chi wów po przez In ter net, któ re mo gą zo -
stać wy ko rzy sta ne przez użyt kow ni ków w ce lach ko mer cyj nych. A. Bier nat na za koń -
cze nie swo je go wy stą pie nia pod kre ślił, że jest zwo len ni kiem do sto so wa nia me tod
wy szu ki waw czych, a co za tym idzie opi su ar chi wa liów, do ocze ki wań po ten cjal nych
użyt kow ni ków In ter ne tu. Jed no cze śnie jest scep tycz ny wo bec wy pra co wa nia na ro do we -
go stan dar du opi su ar chi wa liów, któ ry moż na by za sto so wać do opi su dokumentów
udostęp nio nych on -li ne.

Na stęp ny re fe rat zo stał po świę co ny za sto so wa niu kom pu te rów w Ar chi wum Głów -
nym Akt Daw nych, a wy gło sił go Hu bert Wajs. Re fe rent wska zał, że po cząt ki kom pu te -
ry za cji w pol skich ar chi wach zbie gły się w cza sie z okre sem prze mian spo łecz no -po li -
tycz nych za rów no w Pol sce, jak i Eu ro pie. Mo wa tu taj o prze ło mie lat osiem dzie sią tych
i dzie więć dzie sią tych, gdyż wte dy moż li we by ło spro wa dze nie do Pol ski sprzę tu, któ ry
miał być wy ko rzy sty wa ny w co dzien nej pra cy. H. Wajs szcze gó ło wo omó wił ty py kom -
pu te rów, ja ki mi w tam tych la tach dys po no wa ło Ar chi wum Głów ne Akt Daw nych. Przy -
bli żył tak że wa run ki, w ja kich pra cow ni cy AGAD z nich ko rzy sta li, i wska zał, że w mia -
rę upły wu cza su sprzę tu przy by wa ło, a co za tym idzie – szer sze by ło gro no osób na nim
pra cu ją cych. Jed nak, zda niem re fe ren ta, to nie sprzęt był naj istot niej szy w co dzien nej
pra cy, ale sys tem ba zo da no wy, na któ rym przy szło pra co wać ar chi wi stom. Mo wa tu taj
o sys te mie ISIS, któ ry wy warł bar dzo du że wra że nie na pra cow ni kach AGAD. Nie bez
zna cze nia są tak że pra ce B. Ry szew skie go i je go usta le nia nad two rze niem stan dar du opi -
su ar chi wa liów (FO PAR). W póź niej szym okre sie w in for ma tycz nych sys te mach ba zo -
da no wych za czął do mi no wać SQL, bar dziej cha rak te ry stycz ny dla śro do wi ska ban ko we -
go, obec nie na to miast naj bar dziej zna nym opro gra mo wa niem jest Mi cro soft Ac cess
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opar ty o śro do wi sko Win dows. H. Wajs omó wił eta py roz wo ju te go pro gra mu z punk tu
wi dze nia przy dat no ści dla ar chi wi sty. W XXI w. AGAD wszedł ra zem z no wym ty pem
ba zo da no wym opar tym na stan dar dzie XML. Obec nie w tym stan dar dzie opra co wu je się
w AGAD wszel kie po mo ce ar chi wal ne, a wy ni ki prac są do stęp ne w In ter ne cie. W za -
koń cze niu re fe rent skon sta to wał, że wraz ze zmie nia ją cy mi się sys te ma mi in for ma tycz -
ny mi ist nie je wiel ka po trze ba nie ustan ne go roz wi ja nia się i do kształ ca nia archiwistów.

An na Że gliń ska swo je wy stą pie nie po świę ci ła mo de lom ar chi wal nych sys te mów in -
for ma cyj nych w świe tle za sa dy struk tu ral nej. Re fe rent ka za punkt wyj ścia omó wie nia
róż nych mo de li ar chi wal nych sys te mów in for ma cyj nych przy ję ła sfor mu ło wa ną przez
Ry szew skie go za sa dę struk tu ral ną, któ ra na ka zu je po sza no wa nie i re kon struk cję ca łej
struk tu ry za so bu ar chi wal ne go ze wszyst ki mi je go ele men ta mi. A. Że gliń ska zde cy do -
wa ła się na przed sta wie nie zgro ma dzo nym kon cep cji ar chi wal nych sys te mów in for ma -
cyj nych dla ta kich ca ło ści ar chi wal nych jak ar chi wum, ar chi wum hi sto rycz ne, ze spół
ar chi wal ny, pod ze spół, se ria i kla sa. W spo sób nie zwy kle szcze gó ło wy omó wi ła każ dy
mo del w świe tle za sa dy struk tu ral nej i do szła do wnio sku, że jej za sto so wa nie po zwo li
wzbo ga cić ar chi wal ne sys te my in for ma cyj ne, a dzię ki te mu bar dziej pre cy zyj nie bę dzie
moż na oce nić war tość akt. Za pre zen to wa ne mo de le ar chi wal nych sys te mów in for ma cyj -
nych od no szą ce się do ist nie ją cych w za so bie po zio mów ar chi wal nych wzbo ga cą spoj -
rze nie ar chi wi sty na ca ło ści ar chi wal ne, wpro wa dzą do nich ele men ty i re la cje, któ re bę dą
wpły wać na opis ar chi wal ny spo rzą dza ny na róż nych po zio mach. Re fe rent ka uwa ża, że
do strze że nie tych ele men tów i re la cji po zwo li za spo ko ić róż no rod ne i zmien ne w cza sie
in for ma cyj ne po trze by użyt kow ni ków. Za da nie to jest nie zwy kle waż ne w do bie kom -
pu te ry za cji ro zu mia nej ja ko wdra ża nie w ar chi wach sys te mów in for ma tycz nych, po nie -
waż za pew nia sze ro ki i głę bo ki za kres wy szu ki wa nia pro wa dzo ne go przez użyt kow ni ków
oraz wpły wa na wzbo ga ce nie opi su in for ma cyj ne go na wie lu po zio mach struk tu ry za so -
bu ar chi wum. Tym sa mym umoż li wia użyt kow ni kom do tar cie nie tyl ko do po zio mu ze -
spo łu i jed nost ki ar chi wal nej, lecz tak że do pod ze spo łów, se rii i klas. A. Że gliń ska jest
prze ko na na, że to wszyst ko wzbo ga ca opis ar chi wal ny i za pew nia lep szy efekt wy szu ki -
wa nia. Wska za ła, że ce lem pra cy w ar chi wum po win no być nie ty le sa tys fak cja ar chi wi -
sty, ile za do wo le nie użyt kow ni ka z re zul ta tu pro wa dzo ne go wy szu ki wa nia.

Ostat ni re fe rat pierw sze go dnia ob rad wy gło sił Je rzy Bed na rek. Swo je wy stą pie nie
po świę cił prze glą do wi funk cjo nal no ści sys te mów do za rzą dza nia za so bem ar chi wal nym
na przy kła dach ICA -AtoM, ZoSIA oraz Cy fro we go Ar chi wum In sty tu tu Pa mię ci Na ro -
do wej. Pre le gen ta in te re so wa ła przede wszyst kim funk cjo nal ność w kon tek ście pro ble -
mu kom pu te ry za cji ar chi wów ro zu mia na ja ko za kres do stęp nych funk cji i na rzę dzi
oma wia ne go opro gra mo wa nia, dzię ki któ rym moż li we jest spój ne za rzą dza nie za so bem
ar chi wal nym. Z te go też po wo du J. Bed na rek swo ją uwa gę sku pił na funk cjo nal nej bu -
do wie oma wia nych pro gra mów i wy ni ka ją cych z niej no wych per spek tyw lub po ten cjal -
nych za gro żeń dla pra cy ar chi wów. Re fe rent, aby ob ja śnić wa run ki, w ja kich każ dy z tych
sys te mów po wsta wał, po krót ce przy bli żył zgro ma dzo nym ich ge ne zę. J. Bed na rek sta rał
się uchwy cić w oma wia nych sys te mach nie do sko na ło ści i za le ty. W przy pad ku sys te mu
AtoM jed ną z wad jest brak moż li wo ści two rze nia księ gi na byt ków i ubyt ków oraz brak
pol skie go in ter fej su naj now szej wer sji sys te mu, na to miast nie wąt pli wą za le tą jest je go
po wszech na do stęp ność. Prze ma wia za nim rów nież fakt, że jest on uży wa ny przez wie -
le in sty tu cji ar chi wal nych na ca łym świe cie. W przy pad ku sys te mu ZoSIA jed ną z wad
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jest brak moż li wo ści spo rzą dza nia to po gra fii za so bu, mi gra cji da nych i tworzenia kar to -
tek ha seł wzor co wych zgod nych z funk cjo nu ją cy mi stan dar da mi. Re fe rent do za let te go
sys te mu za li czył na to miast je go nie wiel kie kosz ty eks plo ata cji oraz współ pra cę z nie mal
każ dym śro do wi skiem ope ra cyj nym. Naj waż niej szą za le tą sys te mu Cy fro we Ar chi wum
funk cjo nu ją ce go w IPN, zda niem J. Bed nar ka, sta no wią ogrom ne moż li wo ści in for ma -
cyj ne, po nie waż za kres i róż no rod ność funk cji są nie spo ty ka ne w żad nym in nym sys te -
mie in for ma tycz nym prze zna czo nym do za rzą dza nia za so bem ar chi wal nym. Wa dą
Cy fro we go Ar chi wum jest na to miast to, że jest on bu do wa ny wy łącz nie na po trze by IPN.
Co wię cej, brak do stęp no ści wszyst kich mo du łów nie po zwa la na prze te sto wa nie peł nej
funk cjo nal no ści sys te mu. Na ko niec re fe rent za zna czył, że po stęp w in for ma ty za cji ar -
chi wów nie mo że po zo stać w ode rwa niu od do tych cza so we go do rob ku ar chi wi sty ki.
W tym du chu nie na le ży za po mi nać o pra cach Boh da na Ry szew skie go i je go usta le niach
w dzie dzi nie kom pu te ry za cji i in for ma ty za cji ar chi wów. J. Bed na rek pod kre ślił, że na -
wet naj lep szy kom pu ter nie za stą pi ar chi wi sty, a di gi ta li za cja nie jest tym sa mym, co me -
to dycz ne opra co wa nie za so bu ar chi wal ne go.

Dru gi dzień sym po zjum otwo rzył Ra fał Leś kie wicz, któ ry omó wił pro ble my udo stęp -
nia nia za so bu w ar chi wal nych sys te mach in for ma tycz nych. W wy stą pie niu sku pił się na za -
rzą dza niu za so bem ar chi wal nym i ana li zie ar chi wal nych sys te mów in for ma cyj nych,
a tak że krót ko omó wił, czym są sys te my in for ma tycz ne wy ko rzy sty wa ne w ar chi wach
do za rzą dza nia za so bem. R. Leś kie wicz od niósł się rów nież do wska zań eu ro pej skich do -
ty czą cych di gi ta li za cji i udo stęp nia nia cy fro wych do ku men tów. Swo ją wy po wiedź roz po -
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czął od wy ja śnie nia (w kon tek ście pra cy ar chi wów) po jęć: „on -li ne”, „off -li ne” i „di gi ta -
li za cja”. Stwier dził, że nie ustan na kom pu te ry za cja na świe cie wy mu sza na ar chi wach do -
pa so wa nie do te go tem pa za sad ukształ to wa nych przez me to dy kę ar chi wal ną. Pro ce sy
di gi ta li za cji w ar chi wach i udo stęp nia nia w In ter ne cie trze ba pró bo wać do sto so wy wać
do co raz po wszech niej sze go prze ko na nia wśród użyt kow ni ków, że je śli coś nie jest do -
stęp ne w sie ci, to te go po pro stu nie ma. R. Leś kie wicz za zna czył, że stan dard opi su ar -
chi wa liów mu si od po wia dać struk tu rze za so bu, czy li uwzględ niać kwe stie za rów no
ty po we, jak i spe cy ficz ne w da nym za so bie ar chi wal nym, a sa mo za rzą dza nie ar chi wa lia -
mi po win no brać pod uwa gę po trze by i ocze ki wa nia użyt kow ni ków. Ko lej na część wy -
stą pie nia zo sta ła po świę co na ar chi wal nym sys te mom in for ma cyj nym, przede wszyst kim
w kon tek ście udo stęp nia nia. Na su wa się tu taj wnio sek, że głów nym ce lem dzia łal no ści
ar chi wów jest za spo ko je nie po trzeb spo łecz nych ro zu mia nych ja ko moż li wość szyb kie go
i spraw ne go do stę pu do za so bów in for ma cji i sa mych do ku men tów, cho ciaż ko rzy sta ją cy
z ko pii cy fro wych mu szą pa mię tać o ułom no ściach ta kie go udo stęp nia nia. R. Leś kie wicz
zwró cił uwa gę, że obec nie nie funk cjo nu je w ar chi wach sys tem do peł ne go i kom plek so -
we go za rzą dza nia za so bem ar chi wal nym, obej mu ją cym gro ma dze nie, opra co wy wa nie
i udo stęp nia nie po sia da ne go za so bu. Re fe rent przy po mniał, że naj wię cej na ten te mat pi -
sał w swo ich pra cach B. Ry szew ski, a je go usta le nia są ak tu al ne do dzi siaj. Koń co wą część
swo je go wy stą pie nia re fe rent po świę cił omó wie niu dwóch sys te mów in for ma tycz nych
po zwa la ją cych na udo stęp nia nie ma te ria łów ar chi wal nych w wer sji on -li ne (udo stęp nio -
ny pod ad re sem www.szu kaj war chi wach.pl) i off -li ne (Cy fro we Ar chi wum IPN). R. Leś -
kie wicz jest prze ko na ny, że zmie nia ją ce się upodo ba nia użyt kow ni ków bę dą zmu szać
ar chi wa do co raz peł niej sze go udo stęp nia nia swo ich za so bów on -li ne. Nale ży jed nak pa -
mię tać, że ta ki pro ces nie mo że się od by wać kosz tem ja ko ści oraz zapo mi na nia o funk -
cjo nu ją cej me to dy ce opi su ar chi wa liów sfor mu ło wa nej przez B. Ry szew skie go. 

W ko lej nym re fe ra cie Agniesz ka Ro sa za ję ła się użyt kow ni kiem ja ko ele men tem sys -
te mu in for ma cyj ne go. Re fe rent ka wy po wiedź roz po czę ła od zde fi nio wa nia, kim jest użyt -
kow nik w kon tek ście dzia łal no ści ar chi wów. Wska za ła, że jest on za rów no nie odzow nym
ele men tem sys te mu in for ma cyj ne go funk cjo nu ją ce go w da nym ar chi wum, jak i je go
głów nym ce lem, a ro lą ar chi wi sty jest wspie ra nie użyt kow ni ka i słu że nie mu po mo cą.
A. Ro sa omó wi ła trzy for my udo stęp nia nia in for ma cji, któ re są uza leż nio ne od udzia łu
użyt kow ni ka w pro ce sie in for ma cyj nym. Pod kre śli ła, że w każ dej z nich wy stę pu ją te sa -
me ele men ty róż nią ce się mię dzy so bą je dy nie re la cja mi (udo stęp nia nie bez po śred nie,
udo stęp nia nie po śred nie z ini cja ty wy użyt kow ni ka, udo stęp nia nie po śred nie z ini cja ty -
wy ar chi wum). W każ dym z omó wio nych mo de li naj istot niej sze jest roz po zna nie po trzeb
użyt kow ni ka i ich za spo ko je nie. A. Ro sa po nad to zwró ci ła uwa gę na róż ni ce w wy mo -
gach me ry to rycz ne go przy go to wa nia ar chi wi sty oraz użyt kow ni ka – za leż nych od mo -
de lu udo stęp nia nia – i wska za ła na pod sta wo we wy ma ga nia, któ re po wi nien speł niać
użyt kow nik, szcze gól nie w dwóch pierw szych wy mie nio nych mo de lach udo stęp nia nia
(wie dza hi sto rycz na, zna jo mość struk tu ry za so bu da ne go ar chi wum, umie jęt ność po słu -
gi wa nia się po mo ca mi ar chi wal ny mi czy funk cjo no wa nia w pra cow ni na uko wej ar chi -
wum). Ofer ta ar chi wów oczy wi ście te umie jęt no ści po win na uwzględ niać. Aby
użyt kow ni cy by li moż li wie naj le piej przy go to wa ni w tej dzie dzi nie, za cho dzi po trze ba
od po wied nie go ich przy go to wa nia. Mo gą te mu słu żyć za rów no stu dia uni wer sy tec kie,
jak i od po wied nie pod ręcz ni ki uła twia ją ce od na le zie nie się w ro li użyt kow ni ka. To
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wszyst ko do wo dzi, że jest on bar dzo waż nym ele men tem każ de go sys te mu in for ma cyj -
ne go funk cjo nu ją ce go w ar chi wach.

Ostat ni re fe rat w cza sie sym po zjum wy gło sił Wie sław No wo sad (przy go to wał go
wspól nie z Krzysz to fem Sy tą). Swo je roz wa ża nia sku pił wo kół ro li i za kre su współ pra cy
ar chi wi sty i in for ma ty ka. Przy po mniał, że w 2014 r. mi nę ło dwa dzie ścia lat od uka za nia
się dru kiem pra cy Boh da na Ry szew skie go na te mat pro ble mów kom pu te ry za cji ar chi wów
oraz po nad dwa dzie ścia pięć lat od kie dy B. Ry szew ski roz po czął pra ce po świę co ne pro -
ble ma ty ce wy ko rzy sta nia tech no lo gii kom pu te ro wych w opi sie ar chi wa liów. Za owo co -
wa ło to po wsta niem stan dar du FO PAR. Tak dłu gi okres to we dług re fe ren ta wy star cza ją cy
po wód, by za sta no wić się nad wza jem ny mi re la cja mi, ja kie po win ny za cho dzić mię dzy
ar chi wi stą a in for ma ty kiem, oraz po sta rać się wy cią gnąć wnio ski na su wa ją ce się w tym
te ma cie. W. No wo sad zgo dził się z te zą po sta wio ną przez H. Waj sa, że pierw sze pra ce
nad stan dar da mi opi su ar chi wa liów by ły zwią za ne z do bo rem wła ści we go opro gra mo wa -
nia. Od sa me go po cząt ku sta ra no się okre ślić nie tyl ko ro lę ar chi wi sty w przy szłych skom -
pu te ry zo wa nych sys te mach in for ma cyj nych, lecz tak że ro lę in for ma ty ka w ar chi wach.
Re fe rent przy po mniał, że w po cząt ko wych la tach in for ma ty za cji ar chi wów da ło się od -
czuć nie pew ność czy też strach ar chi wi stów przed in for ma ty za cją, któ rą poj mo wa no ja ko
pro ces mo gą cy od bie rać im pra cę na rzecz in for ma ty ków. Dziś ro le ar chi wi sty i in for ma -
ty ka oraz re la cje za cho dzą ce mię dzy ni mi są w mia rę ja sno okreś lo ne. Pre le gent omó wił
trzy gru py re la cji ar chi wi stów z in for ma ty ka mi (ar chi wi ści ar chi wów pań stwo wych a in -
for ma ty cy, ar chi wi ści pra cu ją cy w in sty tu cjach znaj du ją cych się pod nad zo rem ar chi wów
pań stwo wych a in for ma ty cy, ar chi wi ści pra cu ją cy w fir mach pry wat nych a in for ma ty cy)
i wska zał na szcze gó ło we ro le, ja kie w po szcze gól nych gru pach peł nią ar chi wi sta i in for -
ma tyk. W pod su mo wa niu re fe rent zwró cił uwa gę, że ro la ar chi wi sty w ar chi wach, w któ -
rych funk cjo nu ją bądź ma ją za cząć funk cjo no wać sys te my in for ma tycz ne, mo że być du ża,
szcze gól nie je śli sys tem do pie ro pod le ga wdro że niu, a ar chi wi sta ma jesz cze moż li wość
wpły nię cia na je go osta tecz ny kształt. Wią że się to z szer szym wy kształ ce niem, wy kra -
cza ją cym po za te kla sycz ne, nie zbęd ne do pra cy w ar chi wach.

Po wy gło sze niu wszyst kich re fe ra tów zgro ma dze ni mie li moż li wość za da wa nia py tań
po szcze gól nym re fe ren tom. Wie le miej sca po świę co no pro ble ma ty ce kształ ce nia użyt kow -
ni ków ar chi wów przez ar chi wi stów. Boh dan Ry szew ski, od no sząc się do wy stą pie nia
Agniesz ki Ro sy, stwier dził, iż obo wiąz kiem ar chi wi stów jest od po wied nie edu ko wa nie
użyt kow ni ków ar chi wów. W po dob nym to nie wy po wia da ła się Han na Sta szew ska, która
jako wzór do na śla do wa nia wymieniła bi blio te ki. B. Ry szew ski bar dzo sze ro ko od niósł się
do wy stą pie nia Wie sła wa No wo sa da i omówił problemy kom pu te ry za cji archiwów w cza -
sie swo jej pra cy w To ru niu. Wska zał tak że, że pod sta wą kom pu te ry za cji w ar chi wach są
ar chi wi sty ka i in for ma to lo gia – na uka, któ ra wzbo ga ca pro ces kompu te ry za cji o wie le do -
dat ko wych aspek tów. Ra fał Leś kie wicz, od no sząc się do py ta nia Ja nu sza Ło sow skie go
o do stęp ność ma te ria łów ar chi wal nych In sty tu tu Pa mię ci Na ro do wej on- li ne, stwier dził, iż
pro ces ten ma roz po cząć się na po cząt ku 2015 r. Na je go sto pień za awan so wa nia ma ją
wpływ róż ne pro ble my wy ni ka ją ce z cha rak te ru ma te ria łów prze cho wy wa nych w ar chi -
wach IPN. W cza sie dys ku sji wie le miej sca po świę co no no wym po ję ciom, któ re za czy na -
ją po ja wiać się w ar chi wach: ar chi wi sty ce cy fro wej i ar chi wi stom cy fro wym. We dług
B. Ry szew skie go bez wzglę du na ro dzaje ar chi wów, pra cu ją w nich ar chi wi ści i nie ma
potrze by wy dzie la nia spo śród nich tzw. ar chi wi stów cy fro wych.
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Sło wo pod su mo wa nia wy gło sił Wal de mar Cho rą ży czew ski, któ ry przy po mniał, że pro -
ble ma ty ka oma wia na pod czas dwu dnio wych ob rad sta no wi re ma nent prac w zakresie
komputeryzacji archiwów po dwu dzie stu la tach. Ro lą lu dzi na uki jest kry tycz ne po dej ście
do dzia łal no ści prak ty ków. Zdy scy pli no wa nie i re cen zo wa nie ich pra cy po win no się od by -
wać w świe tle mo de li i za sad, któ re zo sta ły stwo rzo ne przez teo re ty ków dzie dzi ny ar chi -
wal nej. W. Cho rą ży czew ski jest prze ko na ny, że trzy ma nie się pod staw ar chi wi sty ki da je
lep sze efek ty niż „twór czy cha os”, któ ry cza sa mi w na tło ku tech ni ki wkra cza do ar chi wów.

Mi chał Kop czyń ski
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